
R O K  V II . P O Z N A Ń , 1 G R U D N IA  1932 r. N R . 4/5.

SZKOŁA ZAWODOWA
M IE S IĘ C ZN IK  PO ŚW IĘC O NY S PR A W O M  S Z K O LN IC TW A  ZAW O D O W EG O  

R E D A K TO R  O D P O W IE D Z IA L N Y -. L. K R A K O W S K I.

źFuzja
Stow arzyszen ia  £'Nauczycieli i P rz y ja c ió ł  iDokształcających S z k ó ł  

Zaw odow ych z Stow arzyszeniem  SYauczy c ie li S z k ó ł Zaw odow y ch.

W  dniu 3 listopada 1932 r. w W arszawie, w loka lu  S tow arzy­

szenia N au czycie li Szkół Zaw odow ych, p rzy  ul. Żóraw iej p. I. 9, 

m. 5, odbyło sią posiedzenie W ydzia łu  W ykonaw czego Zarządu  

G łów nego Stow arzyszenia N au czycie li Szkół Zaw odow ych z W y ­

działem  W ykonaw czym  Zarządu G łów nego Stow arzyszenia N a u ­
czy c ie li i P rzy ja c ió ł Dokształca jących Szkół Zaw odow ych z P o ­

znania, na k tórem  to posiedzeniu om ów iono i ustalono osta tecz­

nie umową dotyczącą fu z ji pow yże j w ym ienionych Stowarzyszeń.

F u z ja  obu Stow arzyszeń dokonaną została całkow icie na 
gruncie i w ram ach statutu Stow arzyszenia N au czycie li Szkół 
Zaw odow ych z siedzibą Zarządu G łów nego w W arszawie. O p ie ra  

sią ona z m ałem i zm ianam i na m em orja le  złożonym  W ydziałow i 

W ykonaw czem u Zarządu G łów nego Stow arzyszenia N a u czycie li 
Szkół Zaw odow ych przez W ydzia ł W ykonaw czy Zarządu G łów ­

nego Stow arzyszenia N au czycie li i P rz y ja c ió ł Dokształca jących  
Szkół Zaw odow ych z dnia 29 kw ietnia 1932 r.

F u z ja  Stow arzyszeń nastąpuje z dniem  1 stycznia 1933 r. 
D o dnia 1 stycznia 1933 r. Zarząd  G łów ny Stow arzyszenia N a u ­
czy c ie li i P rzy ja c ió ł D okształca jących Szkół Zaw odow ych w P o ­
znaniu przeprow adza całkow itą likw idacją  tegoż Stow arzyszenia  
i zamyka rachunki na dzień 31 grudnia 1932 r.

Miesięcznik „Szkoła Zawodowa", dotychczasowy organ Sto­
warzyszenia Nauczycieli i Przyjaciół Dokształcających Szkół 
Zawodowych, staje sią z dniem 1 stycznia 1933 r. organem Sekcji 
Głównej Nauczycieli Szkół Zawodowych Dokształcających przy 
Stowarzyszeniu Nauczycieli Szkół Zawodowych i wychodzić bę­
dzie nadal w Poznaniu.
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Fuzja obu Stowarzyszeń zmierza w lkierunku stworzenia 
organizacji, która zjednoczyłaby nauczycielstwo szkół zawodo­
wych dokształcających w jeden zwarty organizm i uczyniłaby 
z nas jednolity i trwały współczynnik życia państwoćuego. Fuzją 
ńdszą pragniemy doprowadzić do ogólnopolskiego zrzeszenia się 
nauczycieli szkół zawodowych dokształcających w ramach Sto­
warzyszenia Nauczycieli Szkół Zawodowych z siedzibą Zarządu 
Głównego w Warszawie.

Wydział Wykonawczy Zarządu Głównego 
Stowarzyszenia Nauczycieli i Przyjaciół 

Dokształcających Szkół Zawodowych.
( — )  St. Skowron, ( — )  B. Dobrogowski, ( — )  T. Gacek,

prezes. skarbnik. sekretarz.

Kilka uwag w sprawie nauczania języka pol­
skiego w szkołach zawodowych dokształca­

jących i znaczenia bibljotek.
K szta łcen ie m łod z ieży  w  szkołach zaw odow ych  dokształca­

jących  nabiera szczególnej doniosłości i  znaczenia je że li się zw a ­
ży, że  stanowi ono przew ażn ie ostatni etap w  nauce szkolnej. 
W ogólnym  zaś program ie tych niepoślednie m iejsce za jm u je  
nauka języka  polskiego. W arto  zatem  choćby w  bardzo krótkim  
i  pobieżnym  zarys ie zastanowić się nad n iektórem i zagadnienia­
m i z  tem  się łączącem i. M a ła  ilość godzin, jaka jest w  program ie 
przeznaczona, oczyw iśc ie  n ie pozw a la  na rozszerzen ie lub uzu­
pełn ien ie program u szkolnego. W obec  tego n a leży  zw rócić szcze­
gó ln ie jszą  uwagę na znaczen ie b ib ljo teczek  szkolnych, które m o­
gą  się stać jednym  z najw ażn ie jszych  środków  w  nauczaniu ję ­
zyk a  polskiego.

Trudno w  ramach krótkiego artykułu om ówić tę kw estję 
w yczerpu jąco, interesujących się odsyłam  do kilku prac prof. 
H e len y  Rad lińsk ie j*) pośw ięconych temu zagadnieniu. W  tym  
krótkim  artykuliku chciałbym  podzie lić  się sw ojem i obserw acja­
mi, jako nauczyciela jednej ze  szkół zaw odow ych  w  W arszaw ie , 
a  sądzę, że  spostrzeżen ia te gdzie indzie j n iew ie le  się różnią. Z a ­
uw aży łem  m ianowicie, że  uczniow ie z  w yją tk iem  gazet o zabar­

*) Radlińska H. Rola książki i bibljoteki. „Rocznik Pedagogiczny" S. I I ,  
tom 2, str. 63— 92.

Radlińska H. Zadania bibljoteki szkolnej. W arszawa 1927.
Radlińska H. Książka wśród ludzi. Warszawa 1929.
Filipkowska-Szemplińska J. Organizacja bibljotek szkolnych. W arsza­

wa 1930. —
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w ien iu  sensacyjnem  i książek podobnego rodza ju  m ało czyta ją , 
a lbo też, co się rów n ież często zdarza, w ogó le  nic nie czyta ją . 
N a  zadane p rzeze  mnie w ypracow an ie  ,,0  n a jc iekaw szej p rze ­
czytanej ks iążce" bardzo dużo nie m ogło nic napisać, gd yż  jak 
m ów ili „ ju ż  dawno nic nie czyta li, a to co k iedyś czyta li, już zar 
pom n ieli". Z jaw isko  pow yższe  sta je się tem bardziej za trw aża ją - 
cem, je że li się zw aży, że  uczn iow ie ci po w yjśc iu  ze szko ły  m ogą 
zapom nieć wszystko, czego się nauczy li w ogó le  w  szkole. G roz i 
nam zatem  straszna fa la  p o w r o t n e g o  a n a l f a b e t y z m u ,  
p rzekreś la jącego  ca ły  w ys iłek  k ilku letn iej nauki i stanowiąca 
n iebezp ieczne zjaw isko.

O tóż w  tym  w ypadku  nieocenioną w prost pomoc m oże p r zy ­
nieść choćby n iew ielka  b ib ljo teczka  szkolna, z której uczn iow ie 
m ogliby pożyczać książki. W p ra w d z ie  istn ieją  w  n iektórych szko­
łach zaw odow ych  dokszta łca jących  n iew ielk ie  księgozb iory, a le  
nawet tam uczn iow ie n iezaw sze korzys ta ją  z nich i n iezaw sze 
zna jdu ją  odpow iedn ią  lekturę do ich w ieku i zainteresowań. —  
Zw łaszcza  teraz, k ied y  duża ilość uczniów' szkół zaw odow ych  
dokszta łca jących  nie pracu je i m ogłaby czas w o ln y p rzeznaczyć 
na czytanie, mniemam, że każda szkoła przedew szystk iem  p o ­
w inna b ib ljo teczk i takie posiadać i udostępnić je uczniom. Istn ie­
jące natomiast w  szeregu miast b ib ljo tek i dla dzieci i m łod z ieży  
są dziś p raw ie  zw in ięte z  pow odu trudności finansowych, a w  
każdym  razie  niedostępne d la  w iększości uczniów, k tó rzy  nie m o­
gą uiścić drobnej op ła ty  m iesięcznej.

W  św ietle pow yższych  krótkich uwag stanie się zrozum iałą  
rzeczą  konieczność założen ia, w zg lędn ie  ożyw ien ie  działa lności 
b ib ljo teczek , istn iejących p rzy  poszczególnych  szkołach zaw o­
dow ych  dokszta łca jących  (lub też ogólnej w  danem m ieście d la  
wszystkich  szkół zaw odow ych ). N auczyc ie l język a  polsk iego jest 
w  p ierw szym  rzęd zie  pow ołany do prow adzen ia  i otaczania swą 
opieką b ib ljo tek  dla uczniów  szkół zaw odow ych  dokszta łca ją- 

; cych. Jeden z  n a jw yb itn ie jszych  pedagogów  współczesnych  p ro­
fesor Foerster w  jednej ze  swych prac p ow iedz ia ł: „S zk o ła  i bi- 
b ljo teka  uzupełn iają  się wzajem nie, żadna z  nich nie posiada 
ogółu  czynn ików  kształcących, obie razem  —  w szystk ie ".

M . S z u l k i n ,  m gr. fil.

Rysunki zawodowe dla krawców.
K IE S Z E N IE  N A S Z Y W A N E .

D o najtrudniejszych  prac p rzy  m arynarce za liczam y w pra ­
w ian ie kieszeni. Ła tw ie jsze  do wykonania są k ieszenie w puszcza­
ne, bo p rzy  tej pracy potrzeba zw ażać ty lko  na wykonanie patki 
i w ykończenie kieszeni. Natom iast kieszeń naszywana w ym aga
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w ie le  zręczności i zm ysłu estetycznego. K ieszeń  ta służy n ietyl- 
ko praktycznym  celom, ale stanowi przedew szystk iem  upiększe­
n ie i ozdobę danej m arynarki lub płaszcza.

J eże li p rzypa trzym y się żurnalom  dzisiejszym , zauw ażym y 
z  łatwością, że obecny w iek  fizycznego  rozw oju  i usportowienia 
w yw iera  silny w p ływ  rów nież na modę. Ubranie sportowe jest po 
d z is ie js zy  dzień praw ie naszym  codziennym  garniturem. N aw et 
k ażdy niesportow iec ubiera się chętnie w  ubrania sportowe, bę­
dące obecnie bardzo w  modzie.

Zaznaczyć na leży  jeszcze, że spodnie ubrania sportowego 
u leg ły  zasadniczym  zmianom. M arynarka jednak bardzo często 
różn i się od m arynarki zw yk łego  ubrania spacerowego ty lko  tem, 
ż e  posiada kieszenie zew nętrzne naszywane. One same już na­
d a ją  całem u ubraniu cechy, dziś modnego garnituru sportowego. 
J eże li w ięc  k ieszenie naszywane p rzy  dzis ie jszych  m odnych 
ubraniach sportowych oraz p rzy  różnych mundurach w o jsko ­
w ych  i urzędniczych, p rzy  różnych litewkach i mundurach ro z ­
m aitych organ izacyj odgryw a ją  w ażną rolę, n a leży im pośw ię­
c ić w ięce j uwagi.

P r zy  w ykrawaniu  tych kieszeni z  m aterjału  trzeba bardzo 
uważać na to, aby kratki, paseczki i t. p. desenia kieszeni n a jd o ­
k ładn iej zgad za ły  i zb iega ły  się z kratkam i i paseczkam i w ys tę ­
pu jącem i na m aterjale. W ykonan ie i naszywanie tych kieszeni 
musi być bardzo staranne. Zm ysł piękna i smak estetyczny m ają  
tu szerokie pole działania i są cenionemi za letam i dobrego k raw ­
ca. P r zy  rysunkach tych specja ln ie dużo m am y sposobności do 
budzenia i p ielęgnowania w  uczniu kraw ieckim  tych za let p ięk ­
ności i estetyki.
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Rys. 1, Rys. 2. Rys. 3. Rys. 4.

O dróżn iam y najrozm aitsze rodza je  kieszeni naszywanych. 
P rzyp a trzm y się w yże j podanym  rysunkom. N a jła tw ie js zą  do na­
rysowania kieszeń naszywaną przedstaw ia nam rys. 1. O d  lin ji 
środkowej c zy li od osi sym etralnej odnosim y po obu stronach 
rów ne odległości. Następnie zaznaczam y długość kieszeni i o tr zy ­
m ujem y czworokąt, w  którym  potrzeba tylko dorysować patkę
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i  zaokrąglić dolne narożniki. W ym ia ry  kieszeni za leżne są od 
w ielkości danej m arynarki i od mody, a p rzy  mundurach —  od 
przep isów  lub też p rzy ję tych  norm. P rzy jm u jem y tu w ym iary 
następujące: K ieszeń  mała, naszywana na piersiach marynarki, 
jest około 12— 14 cm. szeroka i około 13— 15 cm. długa. Duża 
kieszeń jest jak zw yk le  p rzy  chwycie około 16 cm. szeroka. K u  
do łow i rozszerza  się n iek iedy o 2 i w ięcej centym etrów  (ostatnie 
'do tyczy kieszeni m ałych ). D ługość kieszeni dolnej wynosi około 
20 cm.

Zaznaczyć w ypada, że co do w ym iarów  kieszeni sportowych 
na leży  zostaw ić uczniowi pewną swobodę i pozw olić  im zastoso­
w ać  w ym iary p rzy ję te  w  ich warsztatach. M am y bowiem  rozm ai­
te gatunki kieszeni naszywanych, te znów  za leżne są od mody, 
swej celowości i w ym iarów  całej marynarki. O prócz tego w ie ­
dzieć  należy, że kraw iec nie m oże ty lko  kroić i pracować sza­
blonowo w edług raz przygotow anego modelu, jak to m iało m ie j­
sce p rzy  zw yk łych  patkach. P r zy  kieszeniach naszywanych kra­
w iec musi sobie daną kieszeń w p ierw  narysować na przodkach 
m arynarki i w ym iary dobierać tak zręcznie, aby w ytw orzyć  p ięk­
ną i harmonijną całość.

Rys. 2 przedstaw ia nam kieszeń odstebnowaną. Oddalen ie 
stebnówki od brzegu na kieszeni za leżne jest znów  od stebnówki 
w  brzegu marynarki. N a  rys. 3 w idzim y kieszeń z  wpuszczoną 
patką. Taką  kieszeń da jem y najczęściej do płaszczów . O czyw i­
ście kieszenie do p łaszczów  m ają odpowiednio w iększe w ym iary. 
D ługość ich dochodzi do 25 cm, a szerokość p rzy  chwycie do 
18 cm.

V
Rys. 5. Rys. 6. Rys. 8,

N a rysunkach następnych w idzim y często spotykane kiesze- 
szeme z fałdam i. P r z y  krojeniu  tych kieszeni n a leży  dodać ko­
niecznie szerokość fa łdy . J eże li fa łda  na kieszeni gotow ej w y ­
nosi 4 cm, jak to poda je  rys. 5, to na leży  p rzy  krojeniu  kieszeni 
dodać po każdej stronie osi symetralnej po 4 cm, czy li razem  
8 cm (porównaj rys. 4 ). Zatem  należy  w ym ierzyć kieszeń, którą 
m am y w ykroić w  następujący sposób: Fa łd a  wynosi 8 cm z do­
datkiem  9 cm po każdej stronie (z  czego w ypada na szerokość



kieszeni 16 cm, a na zagięcia 2 cm ), c zy li razem  26 cm. S zero ­
kość fa łd y  za le ży  od różnych okoliczności. P r zy  m aterjałach np. 
w  kratki, paski lub innych deseniach, szerokość fa łd y  za le ży  bar­
dzo często od danych deseni.

Rys. 6 przedstaw ia nam kieszeń m ałą naszywaną na p ier­
siach marynarki, która najczęściej ma form ę skośną. B rzeg i tych 
kieszeni są do siebie równoległe. Fa łd ę  uwidocznioną na rys. 5 
i  6 nazywam y kontrafałdą zewnętrzną o równej szerokości. J e ­
ż e li jednak kieszeń u dołu jest szersza niż u góry  p rzy  chwycie 
(rys. 7), w tedy fa łda  może także na dole być szersza, chociaż to 
Inie jest konieczne. N a  rys. 8 w idzim y kieszeń z kontrafałdą w e ­
wnętrzną. L in je  kreskowane na tej kieszeni zdradza ją  nam sze­
rokość n iew idocznej kontrafałdy wewnętrznej.

D la  lepszego zrozum ienia tych fałd, zaleca się w ykroić jed ­
ną z tych kieszeni z papieru według rys. 4 i ćw iczyć układanie 
fa łd . Tak  samo jak p rzy  poprzednich rysunkach, n a leży  uczniom 
p rzy  patkach podać i objaśnić tylko zasadnicze form y kieszeni 
naszywanych, natomiast zachęcić ich do przestudjowania żurnali 
mód i sam odzielnej pracy. Rysunki kieszeni naszywanych w yk o­
nać można w  w ielkości naturalnej lub o połow ę zm niejszonej,.

(c. d. n.)
J . L a s k o w s k i .

Zmiany 
ustawy o stosunkach służbowych nauczycieli.

A rt. 1. Ustawa z  dnia 1 lipca 1926 roku o stosunkach służ­
bowych nauczycieli (Dz. U. R, P. z 1928 r. Nr. 47, poz. 462) ulega 
następującym  zmianom:

1. ust. 1 art. 1 otrzym uje brzm ienie:

„P rzep isy  ustawy n in iejszej stosują się do nauczycieli szkół 
państwowych i publicznych, pod ległych  M in istrow i W yznań  R e ­
lig ijnych  i Oświecenia Publicznego, —  z w yją tk iem  nauczycieli 
szkół akademickich i szkół, uznanych za równorzędne ze szko­
łam i akadem ickiem i";

2. w art. 3 dodaje się ustęp drugi o brzmieniu:

„N au czyc ie li m ianuje M inister W yznań  R elig ijnych  i O św ie­
cenia Publicznego lub też upoważniona przez niego w ładza  
szkolna";

3. punkt 3 art. 8 otrzym uje brzm ienie:
„3. w  czasie służby otrzym ał ostatnio conajmniej dostateczną, 

ocenę kw a lifikacy jn ą ";
4. ust. 6 art. 11 otrzym uje brzm ienie:
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„ P r z y  podw yższen iu  stopnia organ izacyjnego szko ły  p o ­
wszechnej z p ierw szego stopnia na stopień w yższy  lub złączen iu  
kilku szkół stopnia p ierw szego w  jedną szkołę stopnia w yższego  
n a leży  rozpisać konkurs na je j k ierow n ika";

5. ust. 7 art. 11 skreśla się:
6. ust. 1 art. 12 o trzym u je brzm ienie:
„K ierow n ik iem  szko ły  powszechnej drugiego lub trzeciego  

stopnia m oże zostać nauczyciel nie wcześniej, niż po dwóch la ­
tach pracy w  charakterze nauczyciela sta łego";

7. art. 17 o trzym u je brzm ienie:
„D la  każdego nauczyciela prow adzi w ładza  szkolna w ykaz 

służbowy, do którego w pisu je się w szystk ie istotne dane, do ty­
czące nauczyciela i przebiegu jego służby.

N auczyc ie l p rzy  p ierw szym  objęciu  służby składa w ła d zy  
służbowej dokumenty osobiste, potrzebne do w ypełn ien ia  w yk a ­
zu służbowego, w  dalszym  zaś ciągu służby obowązany jest sk ła­
dać dokumenty, s tw ierdza jące zmiany, które nie w yn ika ją  z za ­
rządzeń  w ładzy.

W ła d za  za trzym u je w  aktach u rzędow ych  odp isy złożonych  
dokumentów, same zaś dokumenty zw raca ich w łaścicielow i.

N au czyc ie l ma praw o przeglądać swój w ykaz służbowy, 
czyn ić z  niego odp isy i wnosić reklam acje.

W zó r  w ykazu  służbowego, jako też szczegółow e przep isy co 
do jego w ypełn ien ia  i prow adzen ia  ustala M in ister W yzn ań  R e ­
lig ijn ych  i Ośw iecenia Publicznego w  porozum ieniu z Prezesem  
R ad y  M in is trów ";

8. art. 18 o trzym u je brzm ienie:
„D la  każdego nauczyciela p row adzi w ładza  szkolna kartę 

kw alifikacy jną , która obejm uje oceny kw a lifikacy jn e nauczyciela.
O ceny kw a lifikacy jn e sporządza się eonajm niej raz na dwa

lata.
Ocena kw a lifikacy jna  składa się z op in ji dwóch osób, pow o­

łanych do w ykonyw ania nadzoru służbowego.
Stopnie oceny kw a lifikacy jn ej są następujące: dobry, dosta­

teczny i niedostateczny.
S zczegó łow e przep isy o kwalifikowaniu  ustala M in ister W y ­

znań R e lig ijn ych  i Ośw iecenia Publicznego w  porozum ieniu z P r e ­
zesem  R ad y  M in istrów ";

9. art. 19 i 20 skreśla się;
10. art. 21 o trzym u je brzm ienie:
„J e ż e li ocena jest niedostateczna, w ładza  winna przesłać 

nauczycielow i orzeczen ie pisemne z podaniem m otyw ów  oceny 
drogą służbową; w  takim razie m oże nauczyciel w  przeciągu  dni 
14 od dnia, następującego po doręczeniu mu orzeczenia, wnieść 
odw ołan ie przeciw  niedostatecznej ocenie do w ład zy  bezpośred­
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nio w yższej od te j, która ocenę w ydała, nie w yższej jednak od 
Kuratora Okręgu Szkolnego.

O dw ołanie winno być rozstrzygn ięte w  ciągu trzech m iesię­
cy, przyczem  do czasokresu tego nie w licza  się fe ry j szkolnych":

11. art. 22, 23, 24, 25 i 26 skreśla się;
12. w punkcie 2 art. 32 zamiast ustępu drugiego i trzeciego 

wstaw ia się przepis o brzm ieniu następuj ącem:
„N ie  wolno nauczycielow i p rzy jąć  za jęcia  ubocznego, p rzy ­

noszącego mu jakąkolw iek korzyść m.aterjalną, bez zezw olen ia  
M inistra lub w ładzy, p rzez niego upoważn ionej";

13. w arł. 51 skreśla się w yrazy , umieszczone w  nawiasach;
14. art. 58 otrzm uje brzm ienie:
„N au czyc ie l może być każdej chw ili na w łasną prośbę p rze ­

niesiony p rzez w łaściw ą w ładzę do innej szkoły.
J eże li zdaniem  w ładz szkolnych w zg lęd y  organ izacyjne tego 

wym agają, można przenieść nauczyciela na równorzędne stano­
wisko do innej szkoły.

M in ister m oże przenieść nauczyciela do innej szkoły, o ile  
tego wym aga dobro szkoły.

Nauczycie l m oże być przeniesiony do służby, pod legające j 
innym przepisom  w  tym samym dzia le zarządu państwowego, 
ty lko  za  jego zgodą bez obniżenia posiadanej grupy uposażenia, 
je że li stosunek służbowy, unormowmny innemi przepisami, ma 
charakter publiczno - prawny. Przen iesien ia nauczyciela dokony­
wa M in ister lub też upoważniona przez niego w ładza  szkolna.

Przeniesienie duchownego nauczyciela re lig ji katolickiej na­
stępuje w  porozumieniu z biskupem diecezja lnym  lub —  jeże li 
odnośne szkoły zna jdu ją  się w  dwóch diecezjach —  biskupami 
obu d iecezyj.

P r zy  przeniesieniach z urzędu lub w  drodze konkursu należy 
zw rócić nauczycielow i koszty przeniesienia w  wysokości, określo­
nej przepisam i uposażeniowemu.

P rzy  przeniesieniach na własną prośbę m oże M in ister p rzy ­
znać koszty przeniesienia w  całości lub w  części.

Nauczyc ie lce zam ężnej, która w  przypadku przeniesienia 
z urzędu lub dyscyplinarnego musiałaby opuścić m iejsce stałego 
zam ieszkania swego męża, służy praw o przejścia  na własną 
prośbę w  stan pozasłużbowy.

M in ister lub też upoważniona przez nigo w ładza  szkolna m o­
że  nauczyciela —  za jego  zgodą —- p rzydz ie lić  czasowo do służby 
w  innej szko le ";

15. w art. 66 zamiast ustępu p ierw szego wstawia się nastę­
pujące trzy  ustępy:

„N au czyc ie l stały m oże być zw oln iony ze służby, o ile  w  b ez­
pośrednio po sobie następujących conajm niej półtorarocznych
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odstępach otrzym ał dwukrotnie niedostateczną ocenę kw a lifika ­
cyjną. P r zy  zwolnieniu p rzyzna je  się nauczycielow i uposażenie 
em erytalne, w zględnie, je że li nie nabył praw  em erytalnych, od ­
praw ę w  wysokości, określonej w  ust. 2 art. 69.

Z  nauczycielem  re lig ji, k tóry pozbaw iony został p rzez w ła ­
dze duchowne upoważnienia do nauczania re lig ji, rozw iązu je się 
tem samem stosunek służbowy z pozbawieniem  wszelkich praw, 
z niego wynikających; M in ister W yznań  R elig ijnych  i O św iece­
nia Publicznego w  porozumieniu z  M inistrem  Skarbu może je ­
dnak w  w yjątkow ych  przypadkach, zasługujących na szczególne 
uwzględnenie, przyznać nauczycielow i re lig ji, który pozbawiony 
został p rzez w ładze duchowne uprawnienia do nauczania re lig ji, 
zaopatrzen ie em erytalne, o ile  nauczyciel taki posiada w  dniu po­
zbawienia go uprawnienia conajmniej 25 lat, za liczainych do w y ­
sługi em erytalnej w  myśl przepisów  o zaopatrzeniu em erytalnem  
funkcjonarjuszów  państwowych,

Stosunek służbowy nauczyciela stałego może być rozw iązany 
p rzez dobrowolne wystąpienie jego ze służby państw ow ej";

16. art. 70 otrzym uje brzm ienie:
„Z  nauczycielem  tym czasowym , k tóry otrzym ał ocenę kw a li­

fikacy jną  niedostateczną, na leży  rozw iązać stosunek służbowy 
p rzy  zastosowaniu postanowień ust. 2 art. 69";

17. w art. 74 skreśla się ustęp ostatni;
18. art. 77 i 78 skreśla się;
19. w art. 80 ustęp ostatni otrzym uje brzm ienie:

„O dpow iedzia lność za występki i wykrorczen ia służbowe u le­
ga przedawnieniu, jeże li w  przeciągu lat 5 od chwili ich p op e ł­
nienia w ładza  nie w ym ierzyła  kary porządkowej lub nie skiero­
w a ła  sprawy do kom isji dyscyp linarnej; je że li jednak występek 
zaw iera  znamiona przestępstwa karnego, przedawnien ie dyscy­
plinarne nie m oże nastąpić wcześniej, niż przedawnien ie karne";

20. w art. 81 w prow adza się zm iany następujące:

a) w ust. 1 zamiast w yrazów : „w ykazu  stanu służby" wstawia 
się w yrazy : „w ykazu  służbowego";

b) w ust. 3 po wyrazach  „w ładza  w yższa " przecinek zastę­
pu je się średnikiem oraz skreśla się pozostałą treść ustępu;

c) w ust. 4 skreśla się w yrazy  „p rzez  kom isję dyscyplinarną 
lub", a w yrazy  „14 dni“  zastępuje się w yrazam i „8 dn i";

21. w art. 82 w prow adza się zm iany następujące:

a) w  ust. 1 skreśla się punkty 5 i 6, a w  punkcie 8 po w yrazie  
„przen ies ien ie" wstawia się w yrazy  „bez zwrotu  kosztów 
przesied len ia";

b) skreśla się ustępy 3 i 4;
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22. w art. 83 w prow adza się zm iany następujące:
a) w ust. 3 w yrazy  „w ykazu  stanu służby" zastępuje się w y ­

razam i: „w ykazu  służbow ego";
b) skreśla się ust. 5;

23. w art. 85 ust. 1 otrzym u je brzm ienie:
„Członkom  rodziny wydalonego m oże M in ister w  razie oko­

liczności, zasługujących na uwzględnienie, przyznać odpow iedni 
sta ły  zasiłek  na utrzymanie, k tóry jednak nie może przew yższać 
normalnego ich zaopatrzenia w dow iego lub sierocego";

24. zamiast art. 86 do 142 wstawia się art. 86— 93 o brzm ie­
niu:

Z A W IE S Z E N IE  W  P E Ł N IE N IU  SŁU ŻB Y .
A rt. 86. K a żd y  przełożony, pow ołany do wykonywania bez­

pośrednio lub pośrednio nadzoru służbowego, ma praw o zaw ie ­
sić nauczyciela w  pełnieniu służby, gdy nauczyciel odm ów ił jaw ­
nie posłuszeństwa służbowego wśród szczególn ie ważnych oko­
liczności, albo gd y  ze w zględu  na jakość zarzucanego mu uchy­
bienia obowiązkom  służbowym  lub godności stanu nauczyciel­
skiego dalsze pozostaw ienie go w  służbie naraziłoby powagę 
szko ły  lub groziło  dobru służby.

W  analogicznych przypadkach służy prawo do zaw ieszenia 
w  służbie również urzędnikowi, któremu pow ierzono przeprow a­
dzenie w izy tac ji szkoły; zarządzone jednak w  ten sposób zaw ie ­
szenie m oże znieść w ładza  przełożona nad urzędnikiem, p rze ­
prow adza jącym  w izytację.

A rt. 87. G d y  przec iw  nauczycielow i wdrożono postępowanie 
karno-sądowe lub dyscyplinarne, w ładza  służbowa ma prawo za ­
w iesić go w  pełnieniu służby, o ile ze w zględu  na rodzaj i do­
niosłość zarzuconego mu przestępstwa lub występku służbowego 
wskazanem jest usunąć go od wykonywania obow iązków  służbo­
wych.

W  przypadku zarządzen ia w zględem  nauczyciela aresztu 
śledczego w ładza  zaw iesza go w  pełnieniu służby.

Przeciw ko zarządzeniu  zaw ieszenia w  służbie w  m yśl ust. 1 
art. 86 oraz ust. 1 art. 87 przysługu je zawieszonemu prawo w n ie­
sienia zażalen ia w  term inie dni 5 do w ład zy  bezpośrednio w y ż ­
szej, a przeciw ko zawieszeniu, zarządzonem u na podstaw ie ust. 2 
art. 86 do w ład zy  przełożonej nad urzędnikiem, k tóry zaw iesze­
nie zarządził. W niesien ie zażalen ia nie wstrzym uje skutków za ­
wieszenia. O każdem  zawieszeniu w służbie zaw iadam ia w ładza  
służbowa bezzw łoczn ie w ładzę bezpośrednio w yższą, która może 
z  urzędu uchylić zawieszenie.

W ładza , zarządzając zaw ieszenie w  służbie, może ograni­
czyć na czas trwania uposażenie nauczyciela na jw yże j do p o ło ­
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w y, poczynając od dnia p ierw szego miesiąca, następującego po 
zawieszeniu.

Tak iego ograniczenia uposażenia m oże w ładza  dokonać rów ­
nież w  stosunku do nauczyciela, zaw ieszonego na podstaw ie 
art. 86. —

P rzec iw  zarządzeniu, zm iejszającem u uposażenie, m oże na­
uczycie l wnieść zaża len ie do w ła d zy  w yższe j w  ciągu dni 5 od 
dnia doręczenia. J eże li na skutek zażalen ia decyzja  zostanie 
uchylona, w ypłaca  się nauczycielow i wstrzym aną część uposa­
żenia.

Zaw ieszen ie w  służbie kończy się najpóźn iej z chw ilą osta­
tecznego zakończenia postępowania dyscyplinarnego.

0  ile  jednak przyczyny, które spow odow ały zawieszenie, od­
padną wcześn iej, w łaściw a w ładza  uchyla zawieszenie, nie cze ­
ka jąc końca postępowania dyscyplinarnego.

A rt. 88. G d y  obwinionego skazano na karę dyscyplinarną, 
czasu zaw ieszenia w  służbie nie za licza  się do czasu służby czyn ­
nej.

W  tych przypadkach oraz wówczas, gdy nauczyciela w yd a ­
lono w  drodze adm inistracyjnej lub wskutek zasądzenia go w y ­
rokiem  sądu karnego, nie służy mu prawo otrzym ania części upo­
sażenia, której w yp łatę  wstrzym ano na czas zaw ieszenia go w  
pełnieniu służby.

O ile  natomiast postępowanie dyscyplinarne umorzono lub 
obwinionego uwolniono w  postępowaniu dyscyplinarnem  —  czas 
zaw ieszenia lic zy  się do czasu służby czynnej, a oprócz tego na­
le ż y  w yp łac ić  mu część uposażenia, którą wstrzym ano na czas 
zawieszenia.

O R G A N IZ A C J A  K O M IS Y J  D Y S C Y P L IN A R N Y C H  I P O S T Ę ­
P O W A N IE  D Y S C Y P L IN A R N E . .

A rt. 89. D o orzekania w  sprawach dyscyplinarnych nauczy­
cieli, pow ołu je  się kom isje dyscyplinarne.

K om isje  dyscyplinarne dla nauczycieli są następujące:
1. okręgow e kom isje dyscyplinarne p rzy  w ładzach, pod lega­

jących  bezpośrednio M inistrow i,
2. kom isja dyscyplinarna p rzy  M inistrze,
3. odw oław cza kom isja dyscyplinarna p rzy  M inistrze.
G d y  utworzenie okręgow ej kom isji dyscyplinarnej nie jest

m ożliw e z powodu m ałego składu personelu, m oże M in ister o rze ­
kanie przekazać innej okręgow ej kom isji dyscyplinarnej lub ko­
m isji dyscyplinarnej p rzy  M inistrze.

A rt. 90. Skład komisyj dyscyplinarnych, ich właściwość, tryb 
postępowania dyscyplinarnego oraz przep isy o kosztach postę­
pow an ia  dyscyplinarnego ustala M in ister W yznań  R elig ijnych
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i Ośw iecenia Publicznego w  porozumieniu z Prezesem  R a d y  M i­
n istrów  w  drodze rozporządzenia, przestrzega jąc zasady, ż e  
członkow ie kom isyj dyscyplinarnych są w  wykonywaniu swoich 
funkcyj sam odzielni i n iezaw iśli, i że  od orzeczen ia kom isji d y­
scyplinarnej, w ydanego w  I  instancji, m oże zarówno obwiniony, 
jak rzeczn ik dyscyp linarny odw ołać się do odw oław czej kom isji 
dyscyplinarnej z powodu orzeczen ia o w in ie i karze.

A rt. 91. W  celu strzeżenia dobra służby, naruszonego p rzez 
uchybienie obowiązkom  służbowym  w ładza, p rzy  której istn ieje: 
kom isja dyscyplinarna, w yznacza  z  grona pod leg łych  sobie u rzęd ­
ników lub nauczycieli rzeczn ika dyscyplinarnego z odpow iednią 
ilością zastępców.

P raw a  i obow iązki rzeczn ików  dyscyplinarnych ustala w  d ro ­
dze rozporządzen ia  M in ister W yznań  R elig ijnych  i O św iecenia 
Publicznego w  porozumieniu z  Prezesem  R a d y  M inistrów .

A rt. 92. Nauczycielow i, pociągniętemu do odpow iedzialności 
dyscyplinarnej, w olno przybrać sobie w  postępowaniu dyscyp li- 
narnem obrońcę z pośród funkcjonarjuszów  państwowych, za ­
m ieszkałych na obszarze, na k tóry rozciąga się zakres działania 
kom isji dyscyplinarnej.

P raw a i obow iązki obrońcy, tudzież przep isy o przydawaniu  
obwinionemu obrońcy z urzędu ustala w  drodze rozporządzen ia  
M in is te r  W yznań  R elig ijnych  i O świecenia Publicznego w  po­
rozumieniu z  Prezesem  R a d y  M inistrów .

A rt. 93. Pisma, dotyczące postępowania dyscyplinarnego, 
w olne są od wszelkich op łat skarbowych.

25. art. 151 o trzym u je brzm ienie:
„Nauczycielom , czynnym  w  chw ili w ejścia  w  życ ie  n in iej­

szej ustawy, może M in ister za liczyć do wym iaru uposażenia ca ły  
czas służby w ojskow ej —  z w yją tk iem  czasu pełnienia obow iąz­
kow ej służby w ojskow ej w  szeregach";

26. skreśla się art. 155— 160;
27. w art. 161 po wyrazach  „M in ister W yznań  R elig ijn ych  

i Ośw iecenia Publicznego" przecinek zastępu je się kropką oraz 
skreśla pozostałą część zdania;

28. art. 162 otrzym u je brzm ienie:
„W ykonan ie  ustawy n in iejszej porucza się M in istrow i W y ­

znań R elig ijnych  i Ośw iecenia Publicznego".
A rt. 2. Spraw y dyscyplinarne, w  których przed  dniem wejścia, 

w  życ ie  n in iejszego rozporządzen ia  nastąpiło w  m yśl dotychcza­
sowych przep isów  doniesienie dyscyplinarne do w łaściw ej ko ­
m isji dyscyplinarnej, toczą się do końca w edług tych przepisów, 
przyczem  w  m iejsce dotychczasowych kom isyj dyscyplinarnych 
wstępu ją komisje, utworzone na podstaw ie punktu 24 (art. 89), 
n iniejszego rozporządzenia.
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A r t .  3. W ykonan ie rozporządzen ia  n in iejszego porucza się 
M in istrow i W yznań  R e lig ijn ych  i Ośw iecenia Publicznego.

Rów nocześn ie upoważnia się M in istra W yzn ań  R e lig ijn ych  
i O św iecenia Publicznego do ogłoszen ia w  Dzienniku U staw  R z e ­
czypospolite j Po lsk ie j w  drodze obw ieszczenia jednolitego tekstu 
ustawy z dnia 1 lipca 1926 r, o stosunkach służbowych nauczy­
c ie li (Dz. U. R. P. N r. 92, poz, 530) z  uwzględnien iem  p ó źn ie j­
szych w  niej zmian, w prow adzonych  rozporządzen iem  P rezyd en ­
ta R zeczypospo lite j z dnia 15 lipca 1927 r. (Dz. U. R. P. N r. 67, 
poz. 592) oraz n iniejszem  rozporządzen iem  p rzy  zastosowaniu 
now ej num eracji artyku łów  i powołań artyku łów  i ustępów.

A rt. 4. R ozporządzen ie n in iejsze w chodzi w  życ ie  na ca łym  
obszarze R zeczypospo lite j z dniem 1 listopada 1932 r.

Państwowa Rada Oświecenia Publicznego.
N a podstaw ie art. 1 i 10 ustawy z  dnia 4 czerwca 1920 r.

0 tym czasow ym  ustroju w ładz szkolnych (Dz. U. R. P. N r, 50, 
poz. 304) zarządzam , co następuje:

§ 1. Ustanawia się Państwow ą R adę Oświecenia Publicznego 
jako organ op in jodaw czy M inistra W yznań  R elig ijnych  i O św ie­
cenia Publicznego w  sprawach ośw iaty i wychowania.

§ 2, Państwowa R ada Oświecenia Publicznego ma za zadanie 
rozw ażan ie przekazanych je j do op in ji p rzez M in istra W yznań  
R elig ijn ych  i Ośw iecenia Publicznego zagadnień oraz projektów , 
dotyczących organ izacji ośw iaty i wychowania publicznego.

§ 3, Przew odn iczącym  Państwow ej R a d y  Oświecenia Publi­
cznego jest M in ister W yznań  R elig ijnych  i Ośw iecenia Pu b licz­
nego. W  skład Państwow ej R a d y  Ośw iecenia Publicznego w cho­
dzą:

1. Podsekretarze stanu M in isterstwa W yznań  R elig ijnych
1 Oświecenia Publicznego,

2. D yrektorow ie departam entów M in isterstwa W yznań  R e ­
lig ijnych  i Ośw iecenia Publicznego.

3. K uratorow ie okręgów  szkolnych, w ojew oda  śląski oraz 
w izyta tor Liceum Krzem ien ieckiego.

4. przedstaw iciel —  z wyboru —  R ad  Szkolnych Okręgo-- 
wych, których kolejność udziału w  Państwow ej R adzie  O św iece­
nia Publicznego ustala M in ister W yznań  R elig ijnych  i O św iece­
nia Publicznego,

5. pięciu przedstaw icieli wyznań, zaproszonych p rzez M in i­
stra W yznań  R elig ijnych  i Ośw iecenia Publicznego,

*) Rozporządzenie Ministra Wyznań Religijnych i Oświecenia Publicz­
nego z dnia 25 października 1932 r. Nr. I. Org. 114/4/32.

—  85 —



6. czterej przedstaw iciele nauczycielstwa szkół powszech­
nych, trzej przedstaw ic iele nauczycielstwa szkół średnich ogólno­
kształcących i zak ładów  kształcenia nauczycieli oraz trze j p rzed ­
staw iciele nauczycielstwa szkół zawodowych, delegowani p rzez 
zw iązk i i zrzeszen ia nauczycielskie, zaproszone p rzez M in istra 
W yznań  R elig ijnych  i Oświecenia Publicznego,

7. przedstaw iciel Po lsk ie j A k ad em ji Um iejętności,

8. czterej rektorow ie szkół akademickich, których kolejność 
udziału w  Państwow ej R adzie  Oświecenia Publicznego ustala 
M in ister W yznań  R elig ijnych  i Ośw iecenia Publicznego.

9. trze j przedstaw iciele trzech tow arzystw  oświatowych, z a ­
proszonych przez M inistra W yznań  R elig ijnych  i Ośw iecenia P u ­
blicznego,

10. ośmiu znawców  zagadnień ośw iatowych i w ychow aw ­
czych, których zaprasza M in ister W yznań  R elig ijnych  i O św ie­
cenia Publicznego,

11. delegat Zw iązku H arcerstwa Polskiego,
12. delegat Centralnego Kom itetu  do spraw m łodzieży  w ie j­

skiej,
13. trze j przedstaw iciele po jednym  —- Izb  Roln iczych, Izb  

H andlow o - Przem ysłow ych  i Izb  Rzem ieśln iczych, których ko­
lejność udziału w  Państwow ej R adzie  Oświecenia Publicznego 
ustala M in ister W yznań  R elig ijnych  i Ośw iecenia Publicznego,

14. trzech przedstaw icieli zw iązków  i instytucyj a rtystycz­
nych, zaproszonych p rzez M inistra W yznań  R elig ijnych  i O św ie­
cenia Publicznego,

15. delegat Państwow ego Instytutu W ychow an ia F izycznego,
16. przedstaw iciel Naczelnej Izb y  Lekarskiej.
§ 4. M in ister W yznań  R elig ijnych  i Oświecenia Publicznego 

zaprasza na członków  Państwow ej R ad y  Oświecenia Pub liczne­
go przewodn iczących  kom isyj ośw iatowych sejmu i senatu, w zgl. 
wskazanych przez nich członków  tych kom isy j; członkom tym 
przysługu je pełne praw o głosu.

§ 5. Członkow ie Państwow ej R a d y  Oświecenia Publicznego 
pełn ią swe obow iązki honorowo; członkowie, zam ieszkali stale 
poza W arszaw ą, otrzym ują zw rot kosztów  podróży  oraz diety.

§ 6. K adencja  Państwow ej R ad y  Oświecenia Publicznego 
trwa trzy  lata.

§ 7. Regulam in w ew nętrzny Państwow ej R ad y  Ośw iecenia 
Publicznego ustala M in ister W yznań  R elig ijnych  i O św iecenia 
Pubicznego.

§ 8. R ozporządzen ie n in iejsze wchodzi w  życ ie  z dniem og ło ­
szenia.
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Regulamin 
Państwowej Rady Oświecenia Publicznego.*)

C z ę ś ć  I.
§ 1. M inister W yznań  R elig ijnych  i Oświęcenia Publicznego 

zw ołu je  raz w  roku zebranie Państwowej R ady  Oświecenia Pu ­
blicznego i przedstaw ia jej sprawozdanie o ogólnym  stanie ośw ia­
ty  i wychowania w  Państw ie w  ciągu ostatniego roku oraz o za ­
mierzeniach na przyszłość.

Poza  tern zebrania Państwowej R ady  Oświecenia Pub licz­
nego zw ołu je  M in ister W yznań  R elig ijnych  i Oświecenia Pub licz­
nego w  m iarę potrzeby.

Jednocześnie z zawiadom ieniem  o term inie zebrania R ad y  
poda je  się do wiadom ości je j członków  ustalony p rzez M inistra 
W yznań  R elig ijnych  i Oświecenia Publicznego przedm iot obrad.

§ 2. N a zebraniach Państwowej R ad y  Oświecenia Pu b licz­
nego przew odn iczy M in ister W yznań  R elig ijnych  i Oświecenia 
Publicznego lub w yznaczony przezeń  Podsekretarz Stanu.

§ 3. Przedm iotem  obrad zebrań Państwowej R ad y  O św iece­
nia Publicznego mogą być jedyn ie sprawy, umieszczone na po­
rządku obrad, ustalonym przez M inistra W yznań  Relig ijnych  
i Ośw iecenia Publicznego.

§ 4. Zebrania Państwow ej R ady Oświecenia Publicznego od ­
byw a ją  się bez w zględu  na liczbę przybyłych  członków.

§ 5. M in ister W yznań  R elig ijnych  i Oświecenia Publicznego 
m oże według swego uznania zarządzić głosowanie w  poszcze­
gólnych  sprawach; w  głosowaniu nie biorą udziału wym ienieni 
w  § 9 uczestnicy obrad.

§ 6. Z przebiegu posiedzeń Państwowej R ad y  Oświecenia 
Publicznego sporządza się protokół.

C z ę ś ć  II.

§ 7. Czas trwania kadencji Państwow ej R ad y  Oświecenia 
Publicznego zaczyna się i kończy z dniem pierwszym  września.

§ 8. M iejsca, opróżnione w  Państwow ej R adzie Oświecenia 
Publicznego przed  upływem  trzylecia, obsadza się tylko na okres 
do końca trzylecia.

§ 9. W  pracach Państwowej R ad y  Oświecenia Publicznego 
mogą brać udział w  charakterze znawców  pod leg li M in istrow i 
W yznań  R elig ijnych  i Oświecenia Publicznego urzędnicy oraz 
nauczyciele szkół (państwowych, publicznych, pryw atnych), po ­

*) Zarządzenie Ministra Wyznań Religijnych i Oświecenia Publicznego
:z dnia 25 października 1932 r. Nr. I. Org. 114/4/32.
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w ołan i przez M inistra W yznań  R elig ijnych  i Ośw iecenia Pu b licz­
nego.

§ 10. M in ister W yznań  R elig ijnych  i Oświecenia Publicznego 
w yznacza z pośród pod ległych  mu urzędników sekretarza Pań ­
stwowej R ad y  Oświecenia Publicznego w  celu prowadzenia czyn ­
ności biurowych Państwow ej R ad y  Oświecenia Publicznego.

Czynności biurowe i wykonawcze, zw iązane z działalnością 
Państwow ej R ad y  Oświecenia Publicznego będą załatw iane w  
biurach Ministerstwa.

§ 11. N ie  będący funkcjonarjuszam i państwowym i członko­
w ie  Państw ow ej R ad y  Oświecenia Publicznego, zam ieszkali stale, 
poza W arszaw ą, otrzym ują zw rot kosztów  podróży  oraz d je ty  
w edług norm obow iązujących dla urzędników  V  st. sł.

Skład Państwowej Rady Oświecenia 
Publicznego.

W  skład Państwow ej R ad y  Oświecenia Publicznego wcho­
dzą:

Ks. prof. dr. Bronisław  Żongołłow icz, podsekretarz stanu;, 
K azim ierz  Pieracki, podsekretarz stanu; dr. M ichał G rażyński, 
w ojew oda  śląski; Franciszek Potocki, dyr. dep.; K a ro l Makuch,, 
dyr. dep.; dr. M ichał M endys, dyr. dep.; W ac ław  Adam iecki, 
dyr. dep.; ks. m etropolita Kościo ła  prawosławnego w  Po lsce; ks„ 
Juljusz Bursche, superintendent kościoła ewangelicko-augsbur­
skiego; ks. dr. Edw ard Szwejn ic, ks. Jan K an ty  Noryśkiew lcz, 
prof. dr. M o jżesz  Schorr, rabin pozaokręgow y m. st. W arszaw y;

prof. dr. Stanisław  Estreicher, delegat Po lsk iej A kadem ji 
Um iejętności; prof. dr. Stanisław Kutrzeba, rektor U, J.; prof. 
dr. Stanisław Paw łowski, rektor Uniw. Pozn.; prof. dr. W ies ław  
Chrzanowski, rektor Po lit. W arsz.; prof. Bo lesław  M iklaszewski, 
rektor W . S. H. w  W arszaw ie ;

M arja  Jaworska, przewodnicząca sejm owej kom isji ośw ia­
tow ej ; prof. dr. S tanisław  Zakrzewski, przew odn iczący senackiej 
kom isji ośw iaty i kultury; Ignacy Pytlakowski, kurator O. S- 
W arszaw sk iego; J erzy  Gadomski, kurator O. S. Lw ow skiego; dr. 
Eustachy Now icki, kurator O. S. Krakow skiego; dr. M ichał P o l- 
łak,/kurator O. S. Poznańskiego; K azim ierz Szelągowski, kurator
O. S. W ileńsk iego; Stanisław  Lew icki, kurator O, S. Lubelskiego; 
M arjan  Godecki, kurator O. S. Brzeskiego; Jan F irow icz, kura­
tor O. S. Łuckiego; Juljan Poniatowski, w izyta tor Liceum  Krze^~ 
m ienieckiego;
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prof. dr. M ieczysław  M ichałow icz, delegat naczelnej Izb y  
Lekarsk ie j; płk. dr. Zygmunt G ilow icz, dyrektor Centralnego In ­
stytutu W ych. F izycz .; prof. dr. Józe f M ikułowski-Pom orski, de­
legat Centralnego Kom itetu  dla spraw  m łodzieży  w ie jsk ie j; dr. 
S tefan Ehrenkreutz, prof. Uniw. St. B.; dr. An ton i Jakubski, 
prof. Uniw. Pozn.; dr. Tadeusz W ałek-Czarneck i, prof. Uniw. 
W arsz.; dr. Bogdan Nawroczyński, prof. Uniw. W arsz.; dr. Z yg ­
munt Czerny, prof. Uniw. Jana K azim ierza;

pos. Ju ljan Smulikowski, w icepr, Zw. Naucz. P o l,; dr. M a rja  
G rzegorzew ska, dyr. Państw. Inst. Pedagogik i Specja lnej; W ik tor 
Am broziew icz, dyr. gimn. Stef, Bat. w  W arszaw ie ; prof. W ła d ys ­
ła w  Skoczylas, delegat S. P. S.;

Ju łjusz Kaden-Bandrowski, delegat Zw iązku L itera tów  P o l­
skich; Eugenjusz M orawski, rektor Państw. Konserw . M u zycz­
nego w  W arszaw ie ; ks. dr. Jan M auersberger, delegat Zw. H a r­
cerstw a Polsk iego; W ito ld  Ostrowski, prezes T. S, L .; W ła d ys ­
ła w  Sołtan, prezes Po lsk ie j M ac ierzy  Szkolnej; ks. A n ton i Lud- 
w iczak, prezes Tow . Czyt. Lud.: K azim ierz Rudnicki, delegat 
R a d y  Szkolnej Okr. W arsz.

D elegaci Zw. Naucz. Po lsk iego: Stanisław  Machowski, K a ­
zim ierz Staszewski, M a rja  W ysznacka, Stefan D rzew ieck i;

M ichał Siciński, prezes Stow. Chrześc.-Nar. Naucz. Szkół 
P o w sz .; inż. A leksander Kapuściński, prezes Stow. Naucz. Szkół 
Zaw ód.: dr. Franciszek Tomanek, delegat Stow. Naucz. Szkół 
Zaw ód.; dr. W ac ła w  Sierpiński, prezes T . N. S. W .; W anda 
Dzierzbicka, delegatka Stow. Dyr. Szkół Średn. Państw .; inż. K a ­
zim ierz Turkowski, prezes Zrzeszen ia Naucz. Szkół Gosp. W ie j­
skiego ;

inż. P io tr  D rzew iecki, delegat W arsz. Izb y  Przem .-H andl.; 
inż. W ła d ys ław  Jacyna, delegat Pom orskiej Izb y  Roln.; dr. R o ­
bert Jahoda-Żółtowski delegat Izb y  Rzem . w  Krakow ie.

Państwowa Komisja Oświaty Zawodowej.*)
N a podstaw ie art. 1 i 10 ustawy z dnia 4 czerwca 1920 r. 

o  tym czasowym  ustroju w ładz szkolnych (Dz. U . R. P . N r. 50, 
poz. 304) zarządzam , co następuje:

§  1. Ustanawia się Państwową K om is ję  O św iaty Zaw odow ej, 
jak o  organ doradczy M inistra W yznań  R e lig ijn ych  i Oświecenia

*) Rozporządzenie Ministra W yznań Religijnych i Oświecenia Publicz­
nego z dnia 25 października 1932 r. Nr, I. Org. 114/2/32.
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Publicznego w  sprawach, zw iązanych z nauczaniem i w ychow a­
niem zawodowem .

§ 2. Państwowa Kom isja  O św iaty Zaw odow ej ma za zada­
nie rozw ażan ie przekazanych je j p rzez M inistra W yznań  R e lig ij­
nych i Ośw iecenia Publicznego zagadnień i projektów , dotyczą­
cych kształcenia i wychowania zawodowego, oraz in icjowanie 
prac w  tej dziedzinie.

§ 3. Przew odn iczącym  Państwow ej K om isji O św iaty Zaw o­
dowej jest dyrektor Departamentu Szkoln ictwa Zawodowego.

§ 4. Państwowa Kom isja  O św iaty Zaw odow ej dzie li się na 
sekcje:

a) ośw iaty przem ysłow ej,
b) ośw iaty handlowej,
c) ośw iaty ro ln iczej oraz
d) gospodarstwa domowego i usług.

§ 5. W  skład poszczególnych sekcyj Państwow ej K om is ji 
O św iaty Zaw odow ej wchodzą w  liczbie, określonej p rzez M in i­
stra W yznań  R elig ijnych  i Ośw iecenia Publicznego:

a) urzędnicy, w yznaczen i p rzez M in istra W yznań  R e lig ij­
nych i Ośw iecenia Publicznego,

b) delegowani przedstaw iciele zainteresowanych ministrów,
c) zaproszeni p rzez M inistra W yznań  R elig ijnych  i O św ie­

cenia Publicznego:

1. przedstaw iciele sfer przem ysłow o - gospodarczych,
2. znaw cy zagadnień, dotyczących ośw iaty zaw odow ej,
3. profesorow ie i nauczyciele uczelni zawodowych,
4. przedstaw iciele instytucyj samorządu gospodarczego i in- 

stytucyj społeczno - oświatowych.

Poza  wym ienionym i w yże j uczestnikami K om isji mogą być 
zapraszani p rzez M inistra W yznań  R elig ijnych  i Ośw iecenia P u ­

blicznego specja liści do poszczególnych zagadnień.
§ 6. Sekcje Państwow ej K om is ji O św iaty Zaw odow ej obra­

dują z  regu ły oddzieln ie, w  razie potrzeby jednak mogą obrado- 
dować łącznie.

§ 7. Członkow ie Państwow ej K om is ji O św iaty Zaw odow ej 
pełnią swe obow iązki honorowo; członkowie, zam ieszkali stale 
poza W arszaw ą, otrzym ują zw rot kosztów  p od róży  oraz diety.

§ 8. Regulam in w ew nętrzny Państwow ej K om is ji O św ia ty  
Zaw odow ej ustala M in ister W yznań  R elig ijnych  i Oświecenia 
Publicznego lub z jego  upoważnienia przew odn iczący Komisji..

§ 9. R ozporządzen ie n iniejsze wchodzi w  życ ie  z dniem og ło ­
szenia.
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Regulamin Państwowej Komisji Oświaty 
Zawodowej.*)

C z ę ś ć  I.

§ 1. Zebrania Państwow ej K om is ji O św iaty Zaw odow ej zw o­
łu je P rzew odn iczący w  miarę potrzeby.

Jednocześnie z  zawiadom ieniem  o term inie zebrania Kom isji 
poda je  się do wiadom ości je j członków  ustalony p rzez p rzew od­
niczącego przedm iot obrad.

Obradam i K om is ji k ieru je D yrektor Departamentu Szkol­
nictwa Zawodowego, o ile  na zebraniu nie jest obecny M inister 
lub Podsekretarz Stanu.

§ 2. Przedm iotem  obrad Państwow ej K om isji O św iaty Za­
w odow ej mogą być jedyn ie sprawy, umieszczone na porządku 
obrad, ustalonym przez Przewodniczącego.

§ 3. Zebrania Państwow ej K om isji O św iaty Zaw odow ej od ­
byw ają  się bez w zględu  na liczbę p rzybyłych  członków.

§ 4. Sekcje K om is ji mogą być pow oływ ane dla opracowania 
specjalnych zagadnień w  składzie zm niejszonym ; sekcji w  skła­
dzie zm niejszonym  przew odn iczy Przew odn iczący K om isji lub 
osoba wyznaczona p rzez Przew odn iczącego Kom isji.

§ 5. Członkow i Kom isji, nie biorącemu osobiście udziału w  
posiedzeniu K om isji łubu sekcji, przysługu je prawo nadesłania 
na piśm ie referatów , wniosków lub op in ji w  sprawach objętych 
porządkiem  obrad posiedzenia K om is ji lub sekcji. E laboraty te 
będą zreferow ane na posiedzeniu w  streszczeniu.

§ 6. Spraw y rozważane na posiedzeniach K om isji zasadniczo 
nie pod lega ją  głosowaniu. Przew odn iczący może jednak według 
swego uznania zarządzić głosowanie w  poszczególnych spra­
wach.

§ 7. Z  przebiegu posiedzeń K om is ji sporządza się protokół.

C z ę ś ć II .

§ 8. Przew odn iczący K om isji w yznacza z pośród podległych  
mu urzędników, sekretarzy: sekretarza K om isji oraz sekretarzy 
sekcyj —  w  celu prowadzenia czynności biurowych K om isji 
i sekcyj.

Czynności biurowe i wykonawcze, zw iązane z działalnością 
K om isji i sekcyj będą załatw iane w  biurach Ministerstwa.

*) Zarządzenie Ministra Wyznań Religijnych i Oświecenia Publicznego
z dnia 25 października 1932 r. Nr, I. Org.-114/3/32,
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§ 9. N ie  będący funkcjonariuszam i państwow ym i członkow ie 
Państw ow ej K om is ji O św iaty Zaw odow ej, zam ieszkali stale p o ­
za W arszaw ą, otrzym u ją zw ro t kosztów  p od róży  oraz d je ty  w e ­
dług norm obow iązu jących  dla urzędn ików  V  st. sł.

Nowości wydawnicze.
Eugenjusz Tołłoczko. O B L IC ZA N IE  T R A N S F O R M A T O R Ó W  M A ŁE J  

C ZĘ STO TLIW O ŚC I ZA P O M O C Ą  TA B L IC . Stronnic 30, tablic 7, rysunków 
11, Nakładem Spółki W ydawniczej „ R A “ w  Warszawie. Skład główny w  
księgarni M. Arcta w  Warszawie.

Broszurka pod tym tytułem omawia dokładnie projektowanie transfor­
matorów sieciowych, stosowanych w  każdym radjoaparacie, zasilanym prą­
dem zmiennym z sieci oświetleniowej.

Na wstępie autor wyjaśnia zasadę działania transformatorów oraz ich 
klasyfikację. Część pierwsza obejmuje całokształt obliczania transformato­
rów sieciowych dla mocy od 3 do 200 watów zap'amocą tablic, opracowanych 
na podstawie ścisłych wzorów, sprowadzając temsamem cały rachunek do 
elementarnych działań arytmetycznych,

W  części drugiej znajdujemy praktyczne wskazówki, dotyczące w yko­
nania rdzenia nawijania uzwojeń, zestawienia transformatora i t. p. Część trze­
cia wreszcie zawiera przykład liczbowy, wyjaśniający posługiwanie się ta­
blicami przy obliczaniu transformatorów.

Broszurka ta stanowi cenny i bardzo pożyteczny materjał dla każdego 
radjoamatora, dlatego też znajdzie niewątpliwie licznych nabywców, jako 
rzecz, poniekąd niezbędna, a przytem bardzo niedroga.

B. Naw rocki inż. PERSO NEL A  M A R N O T R A W S T W O . Wydawnictwo 
L ig i Pracy. Cena zł. 0.80, stron 24.

Na półkach księgarskich ukazała się ciekawa broszurka na zaniedbany 
u nas temat roli człowieka w  usprawnieniu wytwórczości i o udziale perso­
nelu w  usuwaniu marnotrawstwa.

Kwest ja pobudzenia pomysłowości pracowników i wyzyskania inicja­
tyw y w kierunku złagodzenia kryzysu gospodarczego ujęta została w  sposób 
interesujący i mocno poparta argumentami zaczerpniętemi z życia. Dow ia­
dujemy się, iż na całym świecie pracownik polski uchodzi za bardzo zdo l­
nego. Ford twierdzi, iż polscy robotnicy z pośród wszystkich cudzoziemców 
są najsprytniejsi, a roczne ozszczędności, jakie zakłady Forda otrzym ały 
z ulepszeń, dokonanych przez polskich pracowników, przewyższają sumę ka­
pitału zakładowego Banku Polskiego.

Słusznie więc wywodzi autor, że rydwan postępu i walki z bolączka­
mi życia codziennego , z kryzysem i bezrobociem należy koniecznie wprząc 
pracowników zarówno fizycznych jak i umysłowych.

Broszurka ta, jak również zapowiedziana w  niej obszerniejsza praca 
na temat udziału personelu w  usuwaniu marnostrawstwa wzbudzi niezawod­
nie szersze zainteresowanie wśród pracodawców, jak i  pracobiorców.

Ignacy Uuber. JAK W Y K O N A Ć  SAM EM U  PO M O C E  N A U K O W E  ZE 
SZK ŁA  I INN YC H  M A T E R IA Ł Ó W ?  Część III. Str. 147. Nakładem „Naszej 
Księgam i", Sp. Akc. Związku Nauczycielstwa Polskiego. W arszawa, ul. 
Św iętokrzyska 18. Cena zł. 5,80.

Jest to już trzecia książka z dziedziny dziś tak dla nauczycielstwa 
ważnej i akutalnej, jak budowa pomocy naukowych w e w łasnym  zakresie.
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.Aktualność tego zagadnienia oraz popyt, jakim się cieszą dw ie pierwsze 
■części tego cyklu, skłoniły wydawnictwo do wydania części III. Dzięki 
-swym zaletom  higienicznym i estetycznym  szkół, jako materiał, w  życiu 
współczesnem  znajduje coraz w iększe zastosowanie. Autor, nauczyciel Pań­

s tw o w ego  Instytutu Robót Ręcznych, podaje przyk łady zastosowania szkła 
w  różnej postaci p rzy  sporządzaniu pom ocy naukowych wogóle, a w  szcze- 
•gólności db fizyki.

W  początkowych rozdziałach autor opisuje przejrzyście i dokładnie 
sposoby obróbki szkła płaskiego, rurek i naczyń szklanych. Sposoby te są 
dostępne dla każdej szkoły, nawet takiej, gdżje niema pracowni robót ręcz­
nych. Technika cięcia szkła płaskiego, szlifowania i matowania, wiercenia 

• otw orów  sposobami najbardziej prostemi jest dotychczas po raz p ierwszy 
w  naszej literaturze szkolnej traktowana. Koszt najpotrzebniejszych na­
rzędz i i m ateriałów do tych prac wynosi kilkanaście złotych, a m ożliwo­
ści wykorzystania i zastosowania są bardzo wielkie.

Na uwagę zasługują w  tej książce rozdzia ły  o robieniu przezroczy 
ręcznym  sposobem, techniką, dostępną dla każdego. Bardzo bogaty jest 
dział recept sporządzania kitów, klejów, robienia zwierciadeł1 i t. p. Uwzględ­
nienie budowy takich pomocy, jak tarcza zegarowa, modele kątów, figur 
geom etrycznych i t. p., sprawia, że (książka przydatną być  może nietyiko dla 
nauczycieli klas w yższych , ale i niższych. Książka jest bardzo bogato ilu­
strowana rysunkami i fotografiam i.

Maunier Rene. W PR O W A D Z E N IE  DO SOCJOLOGJI. Spolszczyła 
Nina Assorodobraj. Opatrzył przedmową i uzupełnił Stefan Czarnowski, 
prof. Stron 157. W ydaw n ictw o „Naszej Księgarni11, Sp. Akc. Związku Nau­
czycielstwa Polskiego. W arszawa, Św iętokrzyska 18. Cena z ł 2,80.

P ow yższa  książka współczesnego socjologa francuskiego stawia sobie 
zupełnie określone zadanie —  jest w p r o w a d z e n i e m  do socjologii. 
Autor nazywa swą książkę „przewodnikiem  turystycznym ", k tóry pomoże 
czytelnikowi w  zorientowaniu się w  różnorodnych formach, przejawach i w y ­
tworach życia społecznego. Nie jes-t to w ięc pełny zarys socjologii, ani sy- 

, stematyczny jej wykład, przeznaczony dla fachowców. P isał ją autor z  m y­
ślą o szerokiej publiczności, by  ułatwić j e j . zapoznanie się z  socjologią. 
Zapoznanie czytelnika w  wykładzie zw ięzłym  i przystępnym  z socjologią 

Jako  nauką, wyjaśnienie i ustalenie pojęć zasadniczych z tej gałęzi w iedzy 
—  oto zadanie pow yższej książki.

Książka Maunier‘a odda dużą przysługę. Zapełnia ona lukę, odczuwaną 
dotkliwie. Z praktyką życia społecznego mają do czynienia nietyiko poli­
tycy, ekonomiści, działacze społeczni, za takich uznawani. Działaczem  spo­
łecznym jest każdy, i każdemu przyda się znajomość krylerjów , decydu­
jących o teoretycznej klasyfikacji faktów. D la niektórych, np. dla nau­
czycieli, znajomość tą jest w ręcz konieczna. W iadomo, że w szeregu kra­
jów , przedewszystkiem  w e Francji, socjologia wprowadzona została do 
seminariów nauczycielskich, jako przedmiot teoretyczny. C zyż  klasa szkol­
na nie jest maleńką grupą społeczną? C zyż  nauczyciel na każdym  kroku 
nie jest zmuszony borykać, się z zagadnieniami, dotyczącemi wpływu ro­
dziny, grupy zawodowej, k lasy społecznej na psychikę dzieci? C zy ż  nie 
powinien nauczycie! zdawać sobie sprawy, jakiego rodzaju faktem spo­
łecznym  jest wychowanie i jaka jest jego funkcja społeczna?
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Wiadomości bieżące.
PIE R W SZE  PO SIED ZEN IE  R A D Y  O ŚW IE C E N IA  PUBLICZNEGO,. 

W  środę, dnia 9 listopada b, r, przed południem odbyło się w  sali konferen­
cyjnej Ministerstwa W . R, i O. P. inauguracyjne posiedzenie powołanej do 
życia Państwowej Rady Oświecenia Publicznego. Obrady zagaił krótkiem 
przemówieniem p. Minister Jędrzej ewięz, witając w  serdecznych słowach; 
członków Rady i podkreślając, że instytucja ta powstała na skutek rezolucji 
Senatu Rzeczypospolitej. N iezależnie jednak od tego formalnego powodu 
p. Minister byłby z własnej inicjatywy powołał do życia Radę, gdyż zawsze 
odczuwał konieczność bezpośredniego zetknięcia się z przedstawicielami in- 
stytucyj, zajmujących się nauką, wychowaniem, oświatą, kulturą i sztuką.. 
Po zagajeniu p. Minister wygłosił obszerny referat, w którym zobrazował 
ogólny stan wychowania i oświaty w Polsce. Również podano do wiadomości 
obecnych skład Państwowej Rady Oświecenia Publicznego, liczący 60 ośób. 
Skład Rady podajemy na osobnem miejscu.

RAD JO  W  SZKO ŁACH . Na 30.156 szkół wszelkiego typu w Polsce 
(przedszkola, powszechne, średnie, nauczycielskie i zawodowe) tylko 2.042 
szkoły są radjoabonentami ,co wynosi zaledwie 6,8% ogólnej ilości szkół, 
a tylko 0,8% ilości abonentów. Sąsiednia Czechosłowacja liczy wogóle w ię­
cej abonentów, 4 277 szkół posiada własne aparaty, czyli przeszło dwa razy 
więcej od nas. W  Warszawie jest blisko 600 szkół wszelkiego typu, z nich 
tylko 116, a więc zaledwie piąta część posiada własne aparaty. Ilość apara­
tów radjowych w szkołach jest u nas zbyt mała. W  Czechosłowcji jeden: 

, aparat przypada na 781 dzieci w szkołach, u nas —  na 1.984 dzieci.
L IK W ID A C J A  7 IZB RZEM IEŚLNICZYCH . Rada Izb Rzemieślni­

czych rozważa obecnie sprawę zlikwidowania 7 Izb Rzemieślniczych. Sprawa 
ta w zasadzie jest już rozstrzygnięta. Chodzi tylko o odpowiedni wybór i do­
łączenie tych okręgów do pozostałych Izb. W  ten sposób pozostałoby na te­
renie całej Polski 10 Izb Rzemieślniczych, jakoteż Izba Katowicka, która, 
opiera się na prawie niemieckim. Budżet Izb Rzemieślniczych ma być zredu­
kowany z 1.800.000 do 1 miljona złotych, a nawet 900.000 złotych. Około- 
400.000 zł ma wpłynąć z 15 proc. dodatku do świadectw przemysłowych,, 
a około 500.000 zł z opłat wniesionych na rzecz Izb.

TR A N S M IS JE  R A D  JO W E  Z ZAK R ESU  PSYCH O LO G JI W  D A N J I. 
Naśladując przykłady znane już gdzieindziej, radljofonja duńska zgłosiła., 

■swoje współdziałanie z uczonymi w  zakresie psychologii doświadczalnej^ 
Współpraca polegać będzie na tem, że słuchacze radjowi określać mają cha­
rakter i wygląd speakerów radjowych na podstawie zasłyszanego głosu.

Pierwsza tego rodzaju próba pod znakiem ,,po głosie ich —  poznacie 
ich" odbyła się ze studja radjostacji kopenhaskiej dnia 4-go listopada pod . 
kierunkiem profesora Madsona.

Mieco z szkolnictwa zawodowego w Czechosłowacji. *)
SZK O ŁA  Z A W O D O W A  W  B R A T Y S Ł A W IE . Kontrolę co do regular­

nego uczęszczania do szkoły tak uczniów jak i nauczycieli w szkole zawodo­
wej w Bratysławie sprawuje specjalnie do tego celu zakupiony przyrząd 

: elektryczny, automat, który z dokładnością minuty zapisuje na odpowiednich;:

*) Śkola Żivnostenska, nr. 1 i 2, rok X X V II.
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'.karteczkach czy też bilecikach datę oraz porę przybycia lub odejścia ze 
.szkoły jakiejkolwiek osoby. Karteczki te ostemplowane z podaniem liczby 
klasy składają nauczyciele w  sali konferencyjnej do szklanej szafki, W  ten 
sposób dyrektor zakładu w idzi odrazu, czy wszyscy nauczyciele są obecni 
i czy każdy z nich przyszedł lub odszedł w  porę, Co miesiąc podczas odbie­
rania poborów służbowych oddają nauczyciele stare bileciki kontrolne 
a otrzymują nowe. Uczniowie tymczasem codziennie oddawaj ą bileciki kon­
trolne gospodarzowi klasy. Nowe otrzymują co 2 miesiące, przyrząd ten 
kosztuje 4000 Kć. Zaprowadzenie i ego świadczy o znacznym postępie w  szko­
łach zawodowych. Bibljoteka uczniów obejmuje 743 tomów; czytelnia 64 cza­
sopism. Bibljoteka nauczycielska zawierała 603 tomów. Sprawozdanie to 
zostało wydrukowane w  językach: słowackim, niemieckim i węgierskim.

FUNDUSZ W IE Ń C O W Y. Założenie funduszu wieńcowego nastąpiła 
z  tego względu, ażeby przynajmniej po części zwiększyć wynagrodzenie po­
śmiertne, jakie otrzymuje od państwa pozostała po zmarłym urzędniku pań­
stwowym rodzina. Kwota 2000 Kć, jaką się wypłaca jednorazowo nie jest 
zbyt wielka. Zważywszy jednak, iż ze względu na coraz bardziej wzmaga­
jący się kryzys, warunki bytu stale się pogarszają, przyznać należy, iż nawet 
ta kwota jest wielką ulgą dla pozostałej rodziny.

U BEZPIECZEN IE  N A U C ZY C IE L I SPEC JALISTÓ W . Nauczyciele spe­
cja liśc i podobnie jak reszta nauczycieli ubezpieczeni są w  ogólnym zakładzie 
ubezpieczeniowym. Ponadto jeszcze Rada Szkolna wypłaca im kwotę, pokry­
wającą się w całości , lub połow ie z emeryturą zakładu ubezpieczeniowego; 
N ie dosyć na tern. Również K rajowa Rada Zawodowa przeznaczyła dla tych 
nauczyciele zawodowych-specjalistów, którzy w r. szkolnym 1930731 przeszli 
w  stan spoczynku kwotę 50000 Kć. Tę samą kwotę i w bież, roku szkolnym 
uchwalono rozdzielić pomiędzy wyżej wspomnianych nauczycieli. Tymczasem 
resztą nauczycieli szkół zawodowych nie specjalistów pozostaje na uboczu 
i' jej nie bierze się pod uwagę. Nic więc dziwnego, że ci ostatni wszelkiemi 
siłami domagają się równouprawnienia. J. Ch.

Do P. T. Czytelników i Prenumeratorów 
„Szkoły Zawodowej1'.

Nawiązując do artykułu w  sprawie fuzji Stowarzyszenia Nauczycieli 
ń Przyjació ł Dokształcających Szkół Zawodowych z Stowarzyszeniem Nauczy­
cieli Szkół Zawodowych, donosimy uprzejmie, że:

1. Redakcja i Administracja miesięcznika „Szkoła Zawodowa" mieścić 
śię będzie nadal w Poznaniu, przy ul. Sew. Mielżyńskiego 25, m. 7;

2. ze względu na ujednostajnienie budżetu Redakcji „Szkoły Zawodowej" 
z  budżetem Zarządu Głównego Stowarzyszenia Nauczycieli Szkół Zawodo­
wych zamyka się z Nr. 4/5 bieżący V I I  rok wydawniczy;

3. nowy V I I I  rok wydawniczy miesięcznika „Szkoła Zawodowa" rozpo­
czynamy z dniem 1 stycznia 1933 r,, który potrwa do dnia 31 grudnia 1933 r„ 
•czyli obejmować będzie w  przyszłości rok kalendarzowy;

4. wysokość dopłaty do już uiszczonej prenumeraty całorocznej lub pół­
rocznej za łączny czas od 1 września 1932 r. do 31 grudnia 1933 r. doręczona 
zostanie P. T. Prenumeratorom osobnem pismem w styczniu 1933 r.;

5. do dnia 31 grudnia b. r. wpłacać można zaległe prenumeraty na do­
tychczasowe konto czekowe Nr. 207 460, a po tym terminie już tylko na nowy 
Nr. konta czekowego, który podamy w numerze styczniowym;
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6. P. T. C zyteln icy i Prenum eratorzy otrzym yw ać będą nadal mie­
sięcznik bez jakiejkolwiek przerwy, a wszelkie reklamacje z  powodu nie— 
doręczenia „S zko ły  Zaw odow ej" staną się zbędne, jeżeli P . T . C zyteln icy 
i Prenum eratorzy dostarczą nam najpóźniej w  ozosie grudnia dokładny' 
adres zamieszkania z podaniem ulicy, nr. domu i województwa.

R E D A K C J A  I  A D M IN IS T R A C J A  
„S ZK O ŁY  Z A W O D O W E J ".

W  S P R A W IE  PiRENU M ERATY 
„BIBLJOTEiKI D ZIEŁ PE D AG O G IC ZN YC H "

Warunki prenumeraty „B ibljoteki D zie l Pedagogicznych", wydawnic­
twa „Nszej Księgarni" Sp. Akc., W arszawa, ul. Św iętokrzyska 18, na bież. 
rok szkolny 1932-33 nie u legły zmianie. Cena tomu wynosi zt 3.— , z  prze­
syłką z ł 3,50. Dotychczas w yszło  trzytom ow e dzieło E. Barker‘a (tom Nr.. 
31, 32 i 33) p. t. „Charakter narodowy i kształtujące go czynniki". Cena. 
w  prenumeracie zł 9.— , przesyłką zł 10.— , w  handlu księgarskim bez prze­
syłki zł 12.— .

W  druku jest najwybitniejsza współczesna praca z zakresu psycho­
logji —• Charlotty Buehler p. t. „D ziecięctw o i m łodość". Tłumaczenie z  nie­
mieckiego. Będzie to trzytom owe dzieło, wydane w  jednej książce. W  
przygotowaniu jest do druku jednotomowa praca A. Patri p. t. „Nauczycie! 
w wielkiem mieście", tłumaczone z angielskiego.

Now i prenumeratorzy „B ibljoteki Dzieł Pedagogicznych" mogą o trzy­
mać dzieło E. Barker‘a w  cenie zł. 9.— . z  przesyłką zł 10.— , pod warun­
kiem dodatkowego wpłacenia zł. 3.—  na następny tom „B ibljoteki". N ow i: 
prenumeratorzy nie mają prawa nabywania dawniej wydanych tomów po 
cenie prenumeraty.

P ieniądze (z ł 13.— ) najlepiej przesłać na konto P . K. O. Nr. 2058, za­
znaczając na odwrocie blankietu: Na prenumeratę „B ibljoteki Dzieł Peda­
gogicznych" Nr. 31, 32, 33 i 34

K O M PLE T  M IN E R A ŁÓ W  D l.A  SZKÓŁ.

Administracja „P łom yka" komunikuje, że  są jeszcze na składzie w yże j 
wymienione zb iory minerałów dla szkół, obejmujące 54 okazów, a zatw ier­
dzone do użytku szkolnego przez Ministerstwo W . R. i O. P . zarządzeniem 
z  dnia 31 grudnia 1931 r<. Nr. I. P r. —  9017-31.

Równocześnie zawiadamia się, że w  druku znajduje się broszurka opra­
cowana bardzo staranie przez fachowców, która uwzględnia w  części; 
pierwszej krótkie, charakterystyczne opisy okazów, w  części drugiej daje 
szereg ogólnych wyjaśnień, dotyczących tworzenia się i składu skorupy 
ziemskiej z uwzględnieniem geo log ji obszarów ziem  Polski.

Cena kompletu, t. j. 54 okazów w pudełkach tekturowych 9X6.5 cm,, 
ułożonych na trzech półkach w  szafce drewnianej, wymiaru 45X32X22 cm,, 
i  tekstem objaśniającym, spisem okazów i mapką geologiczną wynosi:

a) p rzy  odbiorze na miejscu z ł 27;
b) z opakowaniem i przesyłką pocztową zł 35.
Zbiory w ysyła  się ty lko  na zamówienie szkół, opatrzone podpisem.! 

kierownika i pieczęcią szkolną, za zaliczką lub poprzedniem nadesłaniem 
pieniędzy.

Zamówienia przyjm uje i wykonuje najpóźniej w  ciągu 2 tygodni Ad­
ministracja „P Ł O M Y K A " w  W arszawie, W yb rzeże  Kościuszkowskie Nr. 35„ 
konto P. K. O. 6889.


